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R o k  zesz ły w smutne j  ko l ebce  
S m u l n c m  wital iśmy p i e n i e m ,
Głosi l i  szczęście poch l ebcę  
In n i  życzyli  z westchni eniem!
Le ps zy ch  czasów s łodszej  dol i  :
Któż  się m i a ł  cieszyć w niewoli  !—
Dziś  r ozp roszy ły  się chmury  
Z ab ły s ł o  swobody s ł o ń c e ,
W s t a ł  o r z e ł  b i a ł emi  p ióry ,
Chwyci l i  za miecz o b r o ń c ę ,
Szczęści e ożyło  w narodzi e  
Czemuż  się smucić  w swobodzie  ! r 
J u t r z e nk a  nowego roku  
Z ło t e  p rom ien i e  r o z l a ł a ,
A inko k s i ę ż y c  z o b ł o k u  ^
O j r z j  / - k i m  w y j r z a ł a  
Dawne  r a n y  i ej  s l od k i e m i  
Ito i ej dzieci  są wolnemi  !—
Lecz J i ^i i ero  i ed n ym  k ro k i em  
W e s z ł a  <V> szczęścia podwo i ,
W ię c  z nowo rozkw i t ł ym  rok i em 
Niech  się nasz zapa ł  p o d w o i ,
Niech  każdy  d z i e ń ,  każda  chw i l a ,  
Ser ca  i umys ł  zasila !
N iech  stoiący na i ej czele 
Z on dy. ożywią się d u c h e m ,
Niecl i  śmial i  k rzywd iej mściciele 
Zwiążą  .się męzlw. i  ł a ń c u c h e m ,
Eiiezaginie na ród  taki 
Gdzie" z apa ł  ‘ cel i ednak i  ! —
T a k  dz i a ł a ł a ś  p r zez  rok ca ły  
S tan iemy  przy szczęścia k r e s i e ,  
Rwtoinność , wawrzyny chwały   ̂ _
Z p r z y s z ły  m  n a m  r o k i e m  p r z y » i * i i «  j

K ló ry  i a ko o r z e ł  m ło dy  
W z i ę c i  w p rom ien i ach  swobody .—r 

( A r t .  n a d : )  —  B y ł e m  świadk iem iak wczor 
r a i  n i e k tó r zy  po p r zeczy t aniu  odezwy Cesar  
r z a  M ih o łc t ia  do P o la k ó w  umieszczonej  w k i l ­
k u  p i smach  W a r s za :  dowodzil i  iż ta odezwa me  
powinna  być  powta rzaną  w naszych dz ienn ikach ,  
M iększa c z ę ś ć  dowodzi  p r zec iwn ie ,  że owszem 
powinn i śmy  wiedzieć  o wszys tk imi  co się nas
t y c z e  w  t e r a ź n i e j s z e j  s t a n o w c z e j  c h w i l i  d l a  E o l ­

s k i .  T ę  o d e z w ę  r z ą d  o d e b r a ł  l e s z c z e  w z e s z ł y m  
t y g o d n i u ,  n a l e ż a ł o  i ą  n a t y c h m i a s t  o g ł o s i ć ,  i
n i eczekać  aż Publ i czność  dowie  sio o niej  z cu ­
dzoz iemski ch  gazet .  N i cosł ab i  ta odezwa c u ­
cha p r aw yc h  Polaków poświęcaiąeycl i  *v<mo i 
ii iuiaiki dla oswobodzenia  Ojczyzny;  coS vv tej 
odezwie powiedz iano ? są iakieś  ob i e tn ice ,  k tó ­
r y m  iuź Polacy ufać n ie  mogą i nic^ powinni  
bo  nawet  z ap rzys iężone  p r zez  władców Kossji 
dla nas prawa i swobody ,' zgw a ł con en u  zo­
s t a ł y !  Pogróżki  iuż nas n i e u s t r a s z ą ; z apa ł  
powszechny  dowodzi  Że p r a gn i e m walki , be-  
dzietfi  walczyć do ostatniej  k ropl i  k r w i ,  a 
B Ó G  błogosł awi  walczącym za do b rą  spr awę.  

D y k t a t o r  w y d a ł  pos t anowienie  tworzące 
Kommis s j ą  do rozpoznan i a  dowodów o o d ­
dan iu  pod sąd  osób o szpiegostwo i n a l e ­
żen ie  do Policji  t a jnej  obwinionych ,  i do io j  
sk ł ad u  powo ła ł  na Prezydui ącego Mich.  Mra. 
P o to c k ie g o  Kaszte l ana;  na Cz łonków z Jzby 
Poseł .  Jana T u rsk ieg o  i Kaie.  K ozłow sk iego)  a 
7 Obywate l i  Marcel .  T arcze  u s k i e g  o, Mecenas* 
i J , n a  l la ru l tk ie  Pisarza Aktowego.—  D y k t a ­
tor  wczoraj  zw iedzi ł  Tw ie rd z ę  M o d l in ,  kto*a



p r z e z  gorl iwy p r ac ę  Woj sk owy ch  I Obywatel i  
t ak  wzmocnioną zos t ała ,  iż t r u d n o  uwierzyć  
aby to wszystko wciacgu dn i  k i l kunas tu  b y ło  
wykonanemu —  W czo ra j  r ano  na rogu  ulicy 
M io d o w e j  ukaza ły  się napisy „u l i c a  N a p o leo -
Ba . “   U tw orzy ł  s ię w Warszawie  Z w ią ze k
D o b ro c zy n n o śc i P a tr io ty c z n e j  po  d a m a ch  ; 
s k ł a d a  się z O bywa te l ek ,  k t ó r e  się mai ą p r z y ­
k ł a d a ć  do umundurowan ia  ubog ich  ocho tn i ­
kó w,  zapomagać idących  walczyć Ryce rzy  w 
b i e l i znę ,  s zarpie  i tp.  później  niieó s t aranie  o 
z n any ch  sobie  zonach  i dz iec iach  pozost a łych  
r y c e r z y ,  doglądać: cho rych  i r an ionych.  P rócz
robo t ,  sk ł a d k a  mies i ęczn ie  z ł .  6.

Po se ł  S i e r adz k i  K a c zk o w sk i  wymówił  się od 
p r zy i ęc i a  Zastęps twa  D yr ek to r a  Jen:  Poczt ,  D y ­
k t a t o r  w i e g o  miejsce  mi an ow a ł  Kalix:  M oroze-  
w ic za  Posł a  Lub :  —  Zas t ępcą  Re fe r :  S t a nu  mia­
nowany l i r :  Rom:  Z a łu s k i*—  X.ze Adam M  Lr* 
te m b e rs k i  wziąwszy dymi ss j ą  * wojska Polski:  
iawnie  dowodzi  ze n i e s p r zy i a ł  Po lakom.  T a ­
k i m  się te?, okaza ł  i iego ojciec w r .  1792 , 
chociaż b y ł  od na rodu  Po lsk :  na jupi  zejmiej  
p r z y i ę ty m .  —  F a b ry k i  b ro n i  w W a r s z a w i e ,  
t ak  są c zynne ,  ze codz i enn i e  dost arczać ma- 
i ą  sz tuk ki l kase t .

One gd a j  r oznios ła  się wieść o walcę K o r ­
pusu  Litewskiego- będącego  pod  dowództwem 
Je n e :  P o z e n a ;  n iema  pew nych  wiadomości  o 
tern zda r ze n iu  , lecz n i epódpada  wątpliwości 
że  w ze sz łym tygodniu  w L itw ie  zasz ły ważne 
w y p a d k i . —  Obywa te l e  wczoraj  przybyl i  z n a d  
gr an i cy zapewnia i ą ,  że  I ł  Lelki A ze zachorowa ł,  
t a kż e  i J e n e r a ł  K u r u la  b ardzo  iest  chory .  
S k r ib ic k i  pod sąd wo ienny oddany .

T e o d o r  M o r a w s k i  obywa te l  W dz tw a  Kal i s ­
k i e g o ,  k tó r y  za sz l ache tny  sposób.myślenia  t a k  
wiele c i e r p i a ł  w czasie z esz ł ego despo tyczne ­
go r z ą d u ,  i mus i a ł  opuścić O jc zyz nę ;  d.  10 
h .  m.  p i s a ł  8 P a r y ż a  n as t ępujący l i s t :  „ D o

I l i a d  u  T em cza so w eg o  K ró le s tw a  P o lsk ie g o . 
N im zna jdę  sposobność  poświęceni a  życia ino- 
ieŁo na o ł t a r z u  Ojczyzny , spi eszę  się z ofia­
rowan iem p o ło w y  w ła sn o ś c i n ie r u c h o m e j  n a  
r z e cz  włościan k tór zy  wezmą się do o r ę ża  za 
wolność  i n i epodl eg ło ść  krajową.  Chwi lę  jes z­
c z e  pobyt  mój w Pa ryżu  może być uży t ecznym 
k ra towi  ; wkró t ce  d o p e łn i ę  najśw iętszej  dla 
Po laka  powinności  , b iegnąc  b ez  o i c t c h n i e n i a  
pod  s z t anda ry  O jczys t e . “

( A r t .  n a d . ) — Życzen iem ies t  powszechnem 
aby pos i edzenie  pat ryo ty  czne  w Sali U n iw e r ­
sy t e tu ,  w pierwszy P o n i e d z i a ł e k  zaczętego ro ­
ku podobn ież  się o d b y ło  iak w dniu 29 z. u u  
vr c elu  uczczenia p am ią tk i  dn i a  t ak  Po l ąk om 
drogi ego.
* K o m ite t do  p r z e jr z e n ia  p a p ie r ó w  p o l ic j i  
ta jn e j  u s ta n o w io n y . Częs t e  w pi smach  publ i :  
objawiane  ż y cz en i a ,  aby  lista osób s zp i e go ­
waniem t rud n i ących  się,  d r u k i e m  og łoszoną by ­
ł a  , p.SJTyduią Komi t e t  do zawiadomienia  p u ­
b l i c zn ośc i , że z p rzeznaczen i a  swoiego będąc  
Jedyni e użytym do p r ze j r zen i a  p oz a b i e r an ych  
b y ł y m  Aientom papi erów  ; w miar ę  u sku t ecz ­
n ionej  rewizj i  t akowych,  s zczegółowe do n i e ­
sienia  władzom wła śc iwym o wykry tych  oso­
bach  cz y n i ,  p rzy  ogó lnym zaś r apo r c i e  iaki  
Ra dz i e  Najwyż;  z łoży ,  skoro  ca łkowi ty og rom 
nag romadzonych  papi erów  sk ru pu l a tn i e  r oz -  
t r z ą śn i ę tym zos t an i e ,  ogóluą  listę osób t r u ­
dn i ących  s ię s zpi egowaniem p rze ś l e ,  zestawu-  
iąc iej dalsze w tej mie rze  ro zpo r ządzen i e .—  
Prez e s  N ie m c e w ic z . J .  K ra sze w sk i Sc k r e :  

K o m m is s ja  R zą d b w a  S p r a w  I ł  cw n e trzu y c h  
i  P o lic j i .  Powodowana  pos t anowieni em Dy k ta -  
k t a tor a  z d.  25 z.  m.  k tó r em z funduszu do ­
b rowo lnych  o f i a r ,  zapewn iona  iest p ł aca  dla 
Officerów pomieszczonych w Batal jonach Gwar* 
d j i  Rucho:  i Szwadronach  J azdy ,  u tworzonych 
wsku t ek  pos t anowieni a  a  d .  13 z.  m .  wzywa



J W W .  TtisLupóm, S ena torów , Posłów, D e p u -
to tv any  eh  innych Obywateli  , aby zadeklaro­
wane przez siebie ofiary,  składać raczyli  na 
prowincjach w Kassach Woiewo: i Obwodow: 
za upoważnieniem Komuiissjów Woie:  i kom-  
missnrzy Obwodo: w stolicy zaś w Banku Pol: 
i kwity depozytowe na złożone przez siebie 
summy Koinmissji ł!zipie: S. W .  i P- p rze ­
słali- Pr zeznaczenie , dobrowolnym ofiarom 
przez Rząd nadane,  odpowiadając w zupe łno­
ści uczuciom każdego dobrego Polaka,  wska­
ż c i e ,  że zbyteczną by łoby  rzeczą,  zachęcac lak 
tych Obywateli  którzy iuż ofiary deklarowali 
do rychłego  swoich zobowiązań .zrealizowania 
jako i innych do pośpieszenia ze składaniem 
nowych darów na Oł tarzu odradzającej  sig 
Ojczyzny .—  R a d a  N ajw yższa  Naro: do K o m ­
m issji  I  Izy: S p ra w  W . i  P- Przywodząc d o  
skutku rozkaz Dyktatora,  odezwą Sekretarza  
Stanu na d. 25 z. m- oznajmiony,  Rada Naj ­
wyższa zezwala na przypuszczenie do osobistej 
s łużby w Gwardji  Warsz:  tych mieszkańców
stolicy tutejszej Wyz :  M ojżeszow ego , k tórzy 
w d. 20 z. m,  zanieśli o to prośbę do Rzą­
du a mianowicie: SS.  Rosena,  Bermana Rose- 
na,  Józefa Wolfa Doktora,  NS.  Bryncra ,  L< 
Saolsona, A. Wethe jma ,  Jsera i Simona Ko- 
henów,  Doktora Bernstejna,  Leo: Leo Dokto ­
ra ,  J.  Epstejna,  Ludw: i Lewi: Snlingierow, 
Zyg: Tcodo: i Leop: Tepl iców,  Anto: Ejzenbau-  
ma,  Rudol:  Maia,  Braci Liwenstejn,  A. Merz- 
hacha,  Henr :  i Mar: Doktora Samelsonow, Rafa: 
i Miko: Gulmanów.  Stanowi oraz,  iż dozwo­
lenie to rozciągnięte być może nawet  do in ­
nych Staroza:  kłórzyby podobne i równie u- 
gruntowane później chcieli zanieść żądanie.

Rzucona pot warz słyszeć się d a i e ,  iakoby 
p l e ć  p ię kn a  była udziałem szpiegostwa, o d ­
głos takowy mniemam być czern id lem i nie­
podobna by trafiał do p r zek ona n ia ,  uważam

to,  z st rony obrzydłych'  i podłych za sposoh, 
iżby niewinne wciągnąć do haniebnego współ- 
nictwa,  co iest pofcodem, źe stawam w ich o* 
b ron ie ,  w pe łnem zaufaniu,  źe iakoby d o lre  
P o lk i , przyjazne ojczyźnie i współ b rac iom,  
nie mogły się dopuścić tak kalaiących p r zed­
sięwzięć.  Jakkolwiek bąć,  ponieważ bez r ó ­
żnicy płci  i stanu, postępek zdradziecki  nie 
może być do przebaczenia,  lubo Publiczność 
nie żąda śmierci  ni kary,  przeciez dla wyni­
szczenia rozszerzonej po kraiu (a szczególniej 
w stolicy) zarazy,  niesiem prośby do rząuu,  
o imienną listę p rzekupnych służalców ; po 
części iuż są nie taiemnemi ,  niektórych wska- 
zuią ponure ich twarze,  inni ieszcze są śmia ł­
kami t łoczyć się by pozostali w urzędowa- 
niach; pomieścić t akowy ch , iest to zostawić 
pole obszerniejszego rozmnożenia zdrajców, z 
pewnością; urzędniący,  ieden może mieć 10 
powierników z podwładnych,  a ci lOanow 10 
i tak consent ive.  Miejmy ieszcze w uwadze,  
zasłużony R ożn ieck i , czy przestanie być czyn­
nym,  nie,  zechce zawsze trafiać do płatnych 
przez siebie i polubionym, iest zalym kon ie ­
cznością,  aby Rząd przedsięwziął  środki p rze ­
szkodzenia szerzeniu się szkodliwej zarazy, co 
niemoźe nastacpić,  iak tylko przez wywiesze­
nie imiennej listy Szpiegów; przez oddalenie 
z posad niczasługuiących na opinją Publiczną.  
Cóżby nam powiedzieć mogli ustronne (ajmo- 
że przyiazne)  narody,  coż powie h rancja,  nie- 
ledwie zasłużylibyśmy na wyrzuty,  gdybyśmy 
osłaniali  zdrajców. Turow ski .

Będąc w najkrytyczniejszem położeniu , o- 
deb ra łe m  z dobroczynnej ręki  JX.  Proboszcza 
M ieszkowskiego  z wsi Borzęcina , pomoc wy­
starcza iącą na moie potrzeby.  Szanowny Mę­
żu ! Jeżeli wdzięczność moia może być dosta­
teczną , przyjmij ią od prawego S y n a  O jczy­
zny.  W. P . - — Młodzież Woie:  Płockiego iuż

(*)



będ ąca  W wojsku,  wyda ł a  odezwę  do m ł o d z i e ­
ży ieszcze n ie  spieszącej  pod  chorągwie  o j ­
czyst e,  i innych  Obywatel i  mogących walezyc,  
aby  podobnież,  do pe łn i a l i  świętego obowiązku.  
—  S łychać  ż,e Su f r agan  P łoc k i  X.  B iskup  PLe- 
ie w s k i  of i arował  uzb ro i ć  20 Jezdców.  —  W  o- 
g rodz i e  p r zy  ulicy Danie lowiczowski ej ,  maią-  
cym komm un ikac j ą  z m i e szkah i em R o zn ie c k ie -  
g o  , znalez iono d rugi ego dnia  r ewoluc j i  c za r ­
ną  p e r u k ę ,  wąsy i dwa sztyle ty.  Być może 
ż.e rz eczy te  pos łuży ły  do u ła tw ien i a  uciecz­
k i  A r c y S z p i e g o w i .  —  W y s z ł y  świeżo z pod 
p r a s sy  w D r u k a r n i  Rylla wiers ze  : R o zm o w a  
d w ó c h  M a zu ró w , P ie ś ń , N o w e  c z te ry  W iw a ­
t y  z p r z y da n i em  T r y o le tu  do  O jc zy zn y , W ie r s z  
t r y u m fa ln y  do  P o la k ó w  i P o le k  o c h o c zo p ra -  
c u ią c y c h  p r z y  o k o p a c h  n a  P ra d ze  , 8 W  iwa-, 
tów  n o w y  c h i  O b ra z S zp ie g a  z doda tk i em w ie r ­
sza do D e s p o ty . Na być  można  w Biorze  Jn -  
f o rma cy j nem ,  w sk ł adz i e  Kommis:  Kunkla  , u 
Merz bac ha  , B r z e z i n y ,  Ci echanowskiego i iv 
D r u k a r n i  Ryl la  i tp.  za cenę  i po gr :  5 i 3 . —  
W  dalszym ciągu og ło szeń  dob rowolnych ofiar,  
j ak i e  szanowni  Obywa te l e  p r zc i ęc i  świętością 
na r odowe j  spr awy na o ł ta rzu Ojczyzny złożyć 
pośp i eszai ą  , O rd o na to r  J ene r a lny  Woj ska  ma 
zaszczyt  d o n i e ś ć ,  iż wnieśl i  do Banku  Polś: 
w Lis tach Zastaw: Xż,e A da m  C za r to ry sk i  z ł :  
50 ,000  , Konst :  S w id z iń s k i  Pos e ł  z ł :  6 ,000 , 
M ic ha ł  P io tr o w s k i  Depu to :  z ł :  10 ,000  , H r a ­
bia  G ab ry e l  P o d o sk i  zł :  5 , 000 ,  bez imienny  go­
towizną  zł :  1 I 50,  W .  K a lin o w s k a  s r eb r a  g r zy ­
wien  18,  ł u tów  15 i p ó ł ,  Woie wo da  M o s to w ­
s k i  s ukna  różnego w d ob r ych  ga tunkach  po ­
stawów 15 , P .  N its c h  1 ,000 funtów sadł a i 
s ł o n iny .  —  Sz tab  G łów ny  Woiewódz t w  po l e ­
wy m brzegu  W i s ł y  , ponawia  po l ecen i e  aby  
Off i ccrowie wsze lki ch  stopni  zanominowani  do 
Gwardj i  Buch :  lak pieszej  iak i konne j  t y ch  
W oie w ódz tw ,  na jdal e j  do 4 b . m .  w ko rpu sa ch

swoich znajdowal i  się,  inaczej gdy nieudoWo- 
d n i ą ,  s ł u szn ych  powodów swej n i e ob ec n oś c i ,  
n ie  tylko ż.e zos t aną  z k o n t r o l  w yk ryś l e n i ,  ale 
nad to  imiona ich bę dą  umieszczone  w pi smach  
pub l i c znych ,  iako l ekce  ważący los Ojczyzny,  
i zawodzący zaufani e Rzaylu. —  U w ia d o m ie ­
n ie  o wychodzić  mai ącem w r .  1831 piśmie  ni e-  
m ie ck i e m  pod  t y tu ł em :  W a r s z a w s k a  p o l i t y c z ­
n a  g a ze ta . Oswobodzeni e  Polski  p r ze i e ło  wszy­
s tkich  icj mieszkańców kochaiących swobody  
najżywszym zapa ł em i wzbudz i ł o  powszechny  
i n nyc h  narodów in te re s .  Wi e l e  po l sk i ch  ga­
ze t  , b ędący ch  godnemi  organami  tego nowe­
go i wie lki ego z d a r z e n i a ,  powsta ło  p r aw ie  z 
iego począ tk i em.  Dz ia ł a i ą  one  si lnie na duch  
narodowy  i iuż, ich u s i łowania  zbawienne  p r z y ­
noszą  owoce.  W  ca ł e m Króles twie  roz l ega  się 
głos  wolności , n iemasz  ofiar,  k l ó r ych by  nie-  
czyniono dla ra t owania Ojczyzny.  N aw e t  o- 
siedl i  w Polsce N iemcy , p rze i ęc i  zostali  t ym 
szl achetnym duch em,  i różni ca  ięzyka n ie  o- 
s ł abi a  z apału  świętej  sp r awy .  Rozwinięc i e i 
upowszechn ieni e  tych pa t ryo tyeznych  uczuć b ę ­
dzie  ce lem nini ejszego pisma.  W sk aż e  ono 
za r azem kraiorn obcym , k tó rych  do tąd  m y l ­
ne l ub  i ednos t ronne  wieści  - w b ł ą d  wprowa­
dza ły  , p rawdz iwe  s t anowi sko ,  z iakiego n a ­
sze pol i tyczne  wypadki  uważać i oceniać  p o ­
winny.  Gazeta  nasza będz i e  zamieszczać j e ­
dnocześn i e  z gazetami polski emi  , wsze lki e  u- 
r z ą dzen i a  i post anowienia  k ra iowe  , wsze lki e  
wypadk i  pol i tyczne  , na jc i ekawsze  wiadomości  
naukowe ,  handlowe i p r z em y s ło w e .  W y c h o ­
dzić  będz i e  3 ra zy  na t yd z i eń  arkuszowo , we 
W t o r e k ,  Czwar t ek  i Sobotę .  Cena  p r e n u m e ­
ra ty  kwar t a ln i e  z ł p .  9 ,  mies i ęczni e  z ł p .  4 ,  n u ­
m e r  po i endynczy  gr .  12 ; p r en um er o w a ć  m o ­
żna wc wszystkich kan to r ach  zwyczajnych p i sm 
pe r j odych ;  P ie rwszy  n u m e r  wyjdz ie  we  W t o ­
r e k .



P o w s ta n ie  N a r o d u  l i r yczna  Senna p r z e d ­
stawiona wczora j  w T e a t r z e  Na ród ,  podobał a  
się powszechni e  i została przy ię tą z pa t ryo-  
ty c z T iy m  za p a ł em .  Poez ja  do niej  F r .  D m o ­
chowskiego  a muzyka  Józ.  E lsn e r a .  Równez  
wzni ec i ł a  oklaski  i ok r zyki  wielka F u ga  na 
n u t ę  Jeszcze P o ls k a  nic z g in ę ła , p r z e d  Simą 
laty na p i s a ł  i a Kap e lm i s t r z  K u r p i i t s k i , lecz 
w dniu  w k tó r ym mia ł a  być  wykonana ,  z a k a ­
zała  Policja.  Z ak o ńc zy ł  wczorajsze widowi ­
sko tegoż kompozy to r a  u lubiony Mazu r  C hło-  
p ick iego .  W  T ea t r ze  Roz.  nową  D ra m ę  A -  
k a d e m ik  W a r s z a w s k i  n ap is aną  p r ze z  St .  B r a t ­
kow skiego  % pow szechnem zad owo len i em l icz­
n ie  z eb rad i  s ł uchacze  p r z y i ę l i . —  Ex em p la r z  
s ceny l i rycznej  P o w s ta n ie  I S a r o d u , o k tór e j  
wyżej  d on i e s ion o ,  nabyć  można we wszy­
s tk i ch  Ksi ęgarni ach za gro.  20.

P o w i ta n ie .  Jeżel i  m i ł e  nam iest  ws pomnie ­
n i e  czynów bo ha t e r sk i ch  dope łn ionych  w po­
p rz e d n i m  zawodzie  s ła wy S a r m a c k i e j , witaj 
ga ł ązko  rodu  ojca Legjpnów! witaj Mężu k t ó ­
ry ś  na jda l e j  pod  K a łu g ę  w d a r ł  się z b ron i ą  
w r ę k u ,  a w odwroc ie  obok inęzlwa dowiodl  
w y t r w a ł o ś ć ,  s tanąwszy z un i e s ionemi  o r ł ami  
w stolicy.  M ł o d e  pokol en ie  z ag rzane  p r z y ­
k ł a d e m  Twoi m,  pó jdzi e  chę tni e j  znosić  t r u d y  
boiów za o jczyznę w po wtó rny m zawodzie , 
p r ze k o n an e ,  że potomność  równ ie  uczci  wspo­
m n i e n i e m  iego poświęcen ie .  J w pokoiu  s ł u ­
żąc o jczyźnie  na u r zędz i e  zb y t  dotkl iwym dla 
każdego  uczciwego Obywa te la ,  do wiod ł e ś  tej 
wytrwałości  w cnocie ,  k tó r ą  k i e dy ś  odznaczy ­
ł e ś  s ię w boiu;  p rzczco z j edn a ł e ś  sobie  m i ­
ł ość  współobywate l i ,  a u r z ądu  de sp o t yc zn e ­
go p rze ś l adowan ie  i n ieufność .  J inie Twoie  
S a m u e l  Ro&ycki,  czy tane  w Sądzie  Se jmowem 
obok Ł u k a s iń sk ie g o  i D o b ro go jsk ieg o ,  pozwól 
dziś wyiawić na głos  zna iących  cię i kochi*  
i ących Obywatel i .  Po do bn ym i  T ob i e  n ie  po*

gardzi  War szawa i Polska ca ła .  V c ie ń  Zletnt, 
JFydzict: P r a :  i  A d m in i :  C złon ek  G w a r d j i  ho­
n o ro w e j  Z .  K .

Gazety  Be r l i ń sk i e  d on os zą ,  że w P a r y i a  
powsta ło  zabu r zen i e ,  Lu d  d om aga ł  się , aby 
obwini en i  Mini s t rowie  koni eczni e  śmie rc i ą  zo ­
stali u ka r an i ,  lecz L a f a ie t  u spokoi ł  w zbu rze ­
nie  umys łów .  W  gaze tach Paryzk i cb  ieszeze 
n i ema  wz miank i  o tein zda r zen iu .

W  L o n d y n ie  g łoszą  na s t ępui ącą  anegno t ę ,  
k tó r a  m ia ł a  sk ł on i ć  Kró la  P ru sk i ego  do zaię-  
cia się p rzygo towan iem konsty tuc j i  dla swego 
k r a i u .  Na  wie lk im ob i edz i e  danym  w B e r l i ­
n ie , na k t ó r y  zap roszoną  by ł a  famil ja KrolewJ 
Królewicz  Nas t ępca  t r onu  mia ł  wnieść toast  
nas t ępui ący  : Ś m ie rć  F i l ip o w i  F rancu zk ie .m ul  
K o n s ty tu c jo n i s to m  B e lg ie h im ,  któś z gości o* 
św iadczy ł  zaraz m ł o d em u  kand yda tow i  d e s ­
po tyzm u ,  że gdyby  nawe t  Kró l  Ojciec b y ł  o* 
bec ny ,  n i e  śmia łb y  wnieść podob ne go  toas tu .  
Na  te s łowa Królewicz  u d e r z y ł  k ie l i szki em W 

g łowę  śmiał ego gościa i mocno  go skaleczy ł j 
n ad to  w zapale gniewu zawo ła ł ,  że gdyby b y ł  
K ró l em,  wsadz i ł by  do lochu na wieczne w ię ­
z ieni e  wszys tkich  Obywa te l i  l i be r a l i zm em 
t chnących .  Kró l  dowiedziawszy się o t e m  
zda rzen iu  , t po s ł a ł  natychmias t  po J e n e r a ł a  
G n c jsen a u  i po l ec i ł  mu ułożyć  plany do k o n ­
sty tucj i ,  k t ó r a by  zab ezp i eczy ł a  w ie rnych  iego 
p od d a n y c h  od gwał tów,  iak iemi  się od g ra ża ł  
Król ewicz .  Gazeta  A u g sb u rsk a  nie przyt acza  tej 
an egd o ty ,  wspomina  i ednak  że w B erlin ie  na-cl 
kons ty tuc j ą  spi esznie  p r a c u i ą ,  lecz  że p r z e d ­
miot  t en  nie J ene ra łow i  G nc j s en au ,  ale Mi­
nis t rowi  S tanu Humbo l towi  ies t  powier zony .

Z  Ł u k o w a .

D O  P O D L A S I A I i Ó W .

Dal e j  m ę ż n e  Pod l as i ak i  !
Do broni i na kulbaki *
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O tr z ą ś c ie  sta l r d z a w ą  li u  rz  ora ,
S ta ń c ie  d la  P o l s k i  p r z e d m u rz e m .
H a w o ln e j  z iem i z r o d z e n i ,
M o ż ec ież  ży ć  u ia r z m ie n i  ?
M a c ie ż  dz iś  z a p o m n ieć  c h w a ł y ,
K t ó r ą  n a  w as  P rz o d k i  z l a ły  ?
D l a  Boga i dla  O j c z y z n y ,
P o n ie ś m y  c h w a le b n e  b l i z n y l  
W a le c z n y  K a s z e l  na p r z e d z i e ,
D o b r z e  k u  s ł a w ie  p o w i e d z i e ,
O n  w sk aże  n i e p r z y j a c i e l e ,
X nie  sp y ta  i a k  ich  w ie le .
W y  zaś p i e k n e  P o d la s i a n H ,
J a k  n ie g d y ś  m ężn e  S p a r t a n k i ,
Ł ą c z c i e  z nam i z a p a ł  m £ zk i  ,
D a jc ie  w d ł o ń  o rez  z w y c i ę ż k i ;
N ie c h  s i ę  u c z ą  m ł o d s z e  syny  ,
J a k  z b ie rać  ś w ie tn e  w a w rz y n y .—  K .  H .

W  p iśm ie  n ie d a w n o  z p o d  p ra ssy  w y d a n e m  p o d  
t y t u ł e m  R o z m o w a m ię d z y  d w o m a  O b y w a te la m i,  na  
k a r c i e  52 A u t o r  p r z y p i s u i ą c  c ie rpkośc  i  n ie w y ro z u -  
m ia ło ś ć  W .  X .  C e sa rz e w ic z a  o so b o m  g o  o tacza jąc y m , 
m i ę d z y  n iem i  z a m ie ś c i ł  ś . p .  J e n e ra ła  T o l iń s k ie g o  
Szefa  S z ta b u  O łó w  nogo. P rz y j a c i e l e  i O soby  b l i ­
że j  J e n e ra ła  t e g o  zu-aiący, k t ó r z y  w id z ie l i  go p o ­
św ię c a ją c e g o  inn ią tek  swój i o s o b ę  w  sp ra w ie  N a ro ­
d u ,  a p o s tę p o w a n ie  i e g o  w narzuconym ^ Szefostw ie  
S z t a b u ,  z n a k i  za  p e ł n e  h o n o ru  i p ra w o śc i ,  za  d a le ­
k ie  o d  p o c h le b s tw a  i -dw om ośc i ,  a  t y m  b a rd z ie j  od  
c h ę c i  p o b u r z a n ia  N acz e ln eg o  W o d z a ,  k to r e g o  z a ­
p a ł y ,  o tw a r ty ,  s p r a w ie d l iw y  i n i e u g ię ty  T o l iń s k ie ­
g o  c h a r a k t e r  n i e r a z  w s t r z y m y w a ł ’; p rz e z  t o  d o  sza-  
e u n k u  s ieb ie  z n i e w a l a ł ,  p r z e k o n a l i  AutOTa iż p o ­
w y ż s z e  t w i e r d z e n i e  l e g o  n a  f a łsz y w e j  o p in j i  o p a r te  
b y ł o .  J a k o  s u m ie n n y  o b y w a t e l ,  d a le k i  od c h ę c i  
sz k o d z e n ia  k o m n b ą d ź k o lw ie k  u z n a j ą c  i l e  r z u c o n a  
fa ł s z y w ie  o p in ja ,  s z k o d l iw ie  a nie  z a s łu ż o n e  śc ią ­
g n ą ć  na r o d z in ę  iego  m o g ła b y  s k u t k i ,  mam sobie 
za  n a jś w ię tsz y  o b o w ią z e k ,  tw ie r d z e n ie  t o  a d  m a ­
la rii in fo r m a t io n e m  w  p iśm ie  rzeczo n e tn  zam ieszczo ­
n e  o d w o ła ć ,  iak o ż  n in ie jszy m  o d w o łu i e  i u p ra sz a m  
osoby  d z i e łk o  t o  p o s ia d a ją c e ,  a b y  w n iem  szacow ne  
im ię  T o l iń s k ie g o ,  n ie w ła ś c iw ie  p o ło ż o n e  wymazal i ,-  
t y m  sposobem  pam ięć  t e g o  J e n e r a ł a  p r z e z  K o l le g ó w  
i  p o d w ła d n y c h  szczerze  sz aco w an eg o ,  o d  k r z y w d z ą ­
ce]  w p o to m n o ś c i  o p in j i  za c h o w a l i .  ***

D O N I E S I E N I A .
W  p a ł a c u  B ra n ic k ie g o  p r z y  u l i c y  Nowy Ś w ia t

N r  1245 Są do  s p r z e d a n ia  p a ra  B A Ż A N T Ó W ,  l i l f b j  
t a k o w e  ż y c z y ł  sobie n ab y ć  r.iecli  się z g ło s i  do 0 -  
g r o d n i k a  M alew skiego .

W  do m u  N r  1736 p r z y  u l i c y  W ie j s k ie j  n ą  p i e r -  
•wszem p i ę t r z e  l i c i e  P o k o i  z 2ma K u c h n ia m i ;  G ó rą  
P iw n ic a m i ,  W o z o w u ia tn i  i S ta jn ią  r azem  lu b  częś­
c ia m i  k ażd eg o  czasu  do n a jęc ia .  T a m ż e  dw a  P o k o ie  
z  K u c h n ią  na  d ru g im  p i ę t r z e  i r ó ż n e  m iesz k an ia  w 
D z ie d z i e ń c u  do naięc ia .

P o d a ie  do p u b l i c z n e j  w iadom ośc i ,  iż  A ukcja  na 
E f f e k t a  i a k o t o :  K sn a p y ,  K rz e s ła .  K a n t o r e k ,  Ł ó ż ­
k o ,  Szafa ,  E y g a ły  do H a n d lu  K o r z e n n e g o ,  i inne  
P rz e d m i o ty  d o  S z y n k u  n a le ż ą c e ,  w łasn o śc ią  H e n ry ­
k a  B a u s t jan a  b ę d ą c e ,  t u  w W a rsz a w ie  p r z y  u l i c y  
L e s z n o  p o d  Nr 678 w d n iu  5 S ty czn ia  1831 r. o g o ­
d z i n i e  "9 z rana  za g o to w e  p i e n ią d z e  w ięcej  da iące -  
jn*i n ie z a w o d n ie  o d b ę d z ie  się .  —

A n d r z e j  T r y l l c r o w ic z  K .  T .  G. W .  M .
S k ra d z io n o  S Z A Ł  b i a ł y ,  C h u s k ę  b ia łą  B ag d ack ą  

B a ty s tu  ł o k c i  9 C h u s t e k  do nosa B a ty s to w y ch  6; by­
ł y  to  r z e c z y  n ieszczęś liw e j  o so b y  g d y b y  k to  t a k o ­
w e  d o s t r z e g ł ,  n iech  ie u siebie  z a t r z y m a ,  i  da z n ać  
p o d  N r  377 p r z y  u l ic y  K ra k o w s k ie  P r z e d ;  n a p r z e c i w  
P o c z ty  do  S k le p u  C ie c h a n o w s k ie g o ,  za  co o t r z y m a  
z ł :  50 n a d g ro d y .

W  R y n k u  S ta rego  M iasta  p o d  N r  68 u  A g n ie s z k i  
M a d e j  m ożna  dostać P Ą C Z K Ó W ' d w o ja k ie g o  g a tu n ­
k u  i ed n e  z K o n f i tu r a m i  kopa  z ł  6, a M ig d a ło w e  k o ­
p a  z ł  8. p r z e z  c a ł y  p r z e c ią g  K a rn a w a łu .

N iże j  p o d p isa n y  śm ie  d o n ie ś ć  P o lakom  S z a n o w n y m  
iż  w R y n k u  S ta re g o  m iasta  na  2m  p ię t r z e  od  f r o n ­
t u  N r  -67 ,  iak  w p rz e s z ły c h  la ta c h  , t r u d n ią c y  się 
sm a żen iem  P Ą C Z K Ó W ,  sm aży  t a k ż e i w t y m  r o k u  
d o sk o n a łe  z k o n f i tu r a m i ,  k o p a  z ł .  6 ,  s z tu k a  g ro :  3 ,  
a t o  p r z y  p r ę d k ie j  u s łu d z e .  A. J a w o r s k i .

P o t r z e b n y  i«st  JTCZEŃ d o  D r u k a r n i ,  k tó ry b y  iu ż  
u m i a ł  co k o lw ie k  Z ece r s tw o .  W ia d o m o ś ć  w D r u k a r ­
n i  K u r j e r a  V ta rszaw ek iego .
y r - r p W  sk ła d z ie  S. Bein p r z y  u l i c y  Miodow ej Nr 

4S6 z n a jd u i ą  się z w ła s n e j  f ab ryk i  r ó żn e  MA­
T E R I E  B A W E Ł N I A N E  we w szy s tk ich  k o lo ra c h  a 
sz czeg ó ln ie j  k a rm a z y n o w y m ,  s ł u ż ą c e  na p o d sz e w k ę  
d o  u b io ró w  i a k o t o :  K i ta iu ,  D y m y ,  B a rd  de K o ta t i  
na 2 ło k c i e  sz e ro k i ,  i t . p .  o raz  K a r t o n u  pod wa t ę  
za pomieiiną cenę .

W dn iu  22 O t  ud:  r .  b.  11a d ro d z e  z - '/■- ;> i'/a J o  
• P u ł tu s k a  z g u b io n ą  z o s ta ła  z B ry czk i  W i i . C / l  RA 
Uiaiąca w ie rz c e h  su k ie n n y  jasno  n a k r a p ia n y  z ie-



ło n k o w a ty ,  w i lk am i  p o d s z y ty ,  k to  ta k o w e  znalaz 
n iech  odda  do K o n d u k to r a  J n ż y n je r a  S ucheck iego  
j , r z y u l icy  S K rz y z k ie j  w D o m u  N r  1326 o t r z y m a  
s to s o w n ą  n a g ro d ę .

W  czasie r o z ru c  h u  w d n iu  3 0  L is to p a d a  r. b .  z g u ­
b io n o  u S a lom ona  E ig e r  W E X E L  w y s ta w io n y  p r z e z  
S zm cr i l  T e n e n b a u tn  w d n iu  22 W r z e ś n ia  r.. b. na 
r zecz Ja kóba  H e i t t e r  z E i id o r s e tn  in B lanco ,  o s t r z e ­
ga się za tem  iż b y  n i k t  W e x l u  ta k o w e g o  nie  n a b y w a ł .

P r z e z  p r z e c ią g  l a t  2ch  b y ł e m  w s p ó łc e  z K o p o le m  
Jjederinanem  do ró ż n y c h  L iw erw n k u w , k tó ra  iu z  u- 
s ta ła  o d  k i lk u  t y g o d n i ,  w c iągu  czasu t e g o  w y s ta ­
w i łem  ie tnu W E X .L E  na w y b ra n e  do  t e jż e  s p ó ł k i  
p ie n iąd ze  k tó r e  w szys tk ie  p o ra c h o w a n e  z o s ta ły ,  t a k ­
i e  du ty c h  VVexlow nic n ie z o s ta łe m  winien;^ o s t i z e -  
gam  p rz e to  P u b l ic z n o ś ć  iz b y  ż a d n y c h  W exló tv  p r z e -  
zem n ie  w y s ta w io n y c h ,  od t e g o ż  n ie  n a b y w a ła  g d y z  
do ty c h  nic n ie  z o s ta łe m  w in ie n ,  i  n ab y w a iąc y  sam 
sob ie  w i n i e n  b ę d z ie  s t r a tę  z t ą d  d la  n iego  w y n ik n ą ć  
m o g ą c a .  —  P rz e d m ie ś c ie  P ra g a .  —  E jz i g  S ę h ó n b e r g .

j t  P!  B E R T R A N D  z P A R Y Z A  ma h o n o r  u w ia d o ­
m ić  S za n o w n a  P u b l ic z n o ść ,  iż w yw ab ia  iak n a j d o ­
s k o n a le j  w sze lk ie  P L A M Y  T Ł U S Z C Z O ,  F r u k t ó w ,  
z m o k r z u  M ysz i iak o w e j  bąć  n a tu r y  z  w sze lk ich  
k o lo ró w  suk ien  inko t e ż  i z m e ry n o s ó w ,  c z e rk a s o w ,  
i t . p .  n i e m n i e j  czyści  choćby  iak  n a jb a rd z ie j  z a t ł u -  
sz c z o n c  k o ł n i e r z e  a x a m i t n e ,  z g o ł a  c a ł ą  s u k n ię  o d ­
da  i„k now ą  z ig ły  nie do p o z n a n ia ,  o d św ie ż o n ą ,  
w y czy s zczo n ą  i o d p ra so w a n ą .  M ie szk a  p r z y  u l icy  
K r a k o w s k i e  P rz e d m ie śc ie  w P a ł a c u  T a rn o w s k ic h  N r  
3S8 w sam ym  ty le  w Officynie n a  p ie rw sze tn  p ię t r z e .

Z g u b io n ą  z o s t a ł a  T A B A K I E R K A  s r e b r n a ,  s t a ro ­
św iecka ,  c z w o ro g ra n ia s ta ,  u ż y w a n a .  Ł a s k a w y  z n a ­
laz c a ,  n iech  raczy o d d a ć  do P a n a  K e lc h a  Z ło t n i k a  
na  K ra k o w sk ie  P rz ed m ieśc ie  na rob  u  1 r ą b a c k ie j  u-  
l i c y ,  za  z a p ła c e n ie m  w a r to ś c i  s r e b ra .

W y d z i a ł  G ó r n ic tw a  K r a io w e g o .  -— P o d a ie  d o  
p u b l i c z n e j  w iad o m o śc i ,  iż  na  do s ta w ę  W ę g l i  k a ­
m ie n n y c h  w k o p a ln i '  R z ą d o w o -G ó rn ic z y c h  wVYoie-  
w ó d z tw ie  K ra k o w sk ie m  D o z o r s tw ie  O lk u sk o  Sie- 
<wievskiu^pęrd—R e d z in em  w N iem cach  i  D ą b ro w ie  
poło?erfvych, do s k ł a d u  R ządów  o G ó ru ic z e g o  w W a r ­
szawie  w ilości  3000. s to sów , z  k tó ry c h  k a ż d y  o b e j ­
m o w a ć  ma 50 cali  w ysokośc i  ty l e ż  d łu g o śc i  i sze ­
r o k o ś c i ,  czy l i  st op k u b ic z n y c h  m ia ry  k ra io w e j  72 
1 / 3  o d b ę d z ie  się w B ió rze  W y d z i a ł u  G ó rn ic tw a  
p r z e z  z a p iecz ę to w an e  D e k la ra c je  w d n iu  12 S ty c z n ia  
4831 r .  in  m in u s  L ic y ta c ja  o d  u s ta n o w io n e j  na p r a -

e t j u m  ceny  z łp :  34 ° d  s to s u .  D o s ta w a  ta  u s k u t e ­
czn ić  się m a  w c i ą g u  ż e g lu g i  na  W isle w ro k u  l s o 
k a ż d y  za tem  c h ęć  pod jęc ia  się t a k o w e j  E n t i e p i y -  
zy m a iący ,  w te rm in ie  w y że j  o zn a c z o n y m ,  nades łać  
zechce  f ranco  z a p ie c z ę to w a n ą  d e k la rac ją  do L io r a  
S e k r e t a r j a tu  W y d z i a ł u ,  w k to re in  iak  ró w n ie ż  w 
B ió rze  D o z o r s tw a  O lk u sk o  S ie w ie r sk ie g o  w D ą b r o ­
wie ,  w k a ż d y m  czasie  w a r u n k i  t c j l ś n t r e p r y z y  P rz e j  - 
rzaiie być m o g ą . — W a r s z a w a  d n ia  14 G ru d n ia  1830 
r .  —  R a d c a  S ta n u  N a cz e ln ik  W y d z i a ł u  H a n k e .  —  
S e k r e t a r z  J e n e ra ln y  T o m a sze w sk i*  ^

Jadać  z B rześc ia  do W a r s z a w y  K a m e r d y n e r  J e ­
n e r a ł a  K n o r in g a  na M oście  W a r s z a w s k im  z g u b i ł  
p a k ę  LISTÓW  m ię d z y  k tó r e in i  b y ło  i z ł :  4OO r ie- 
n ię d z y ,  k tó r e  z n a la z c y  of iarn ie  aby t y lk o  listy  o d ­
d a ł  p o d  N r  1315- w d o m u  Z ra z o w sk ic g o .  p

P o s ta n o w il i ś m y  k i lk a d z ie s ią t  tu z in ó w  JOST L O G  
z no w eg o  s re b ra  sp r z e d a w a ć  p a rę  po  z ł!  6  g r .  5 ,  
( z a  cenę s t a łą )  k tó r e  to  s ta re  lu b  n ieco  u ż y w a n e  
o d k u p u ie m y  po  z ł :  4 - ^  e o s t ro g i  są s t ę p lo w a n e
e t C o m p :  2  m ł o t k i  N r  V I. O p ró c z  t e g o  w y r a b ia ­
m y  iak d o t ą d ,  o s t ro g i  k u t e  p o  z ł :  S p a r ę ,1 p o  ec®' 
lny t a k ż e  Ł Y Ż E C Z K I  do  K a w y  t u z i n  od  18 do  2 4  

z ł ; ,  Ł y ż k i  s to ło w e  t u z i n  54 do 72 z ł : ,  N o żo w  1 
W id e lc ó w  p a ra  o d  9  do 12 z ł : .  U p rasza m y  iak  
n a jm o cn ie j  daw ać  bacznosc  n a  nasze s tę p ie  a iy*  
c z a s ,  p o n ie w a ż  w  p e w n y c h  m ie jsca ch  d o s t r z e ż o n o  
p o s r e b rz a n y  m o s ią d z ,  k tó r y  b y ł  f a łsz y w ie  s p r z e d a ­
w a n y  za  now e  s r e b r o . — ■ H e a ti ig e r  e t  L a m p :  f a ­
b r y k a  N o w eg o  S re b ra  na  K ra k o w s k ie m  P r z e d m i e ­
śc iu  N r  3S9 na p r z e c iw  Sask iego  P la c u .

S zan o w n a  P u b l ic z n o ś ć  w p o p rz e d n ic h  czasach b y ­
ł a  zad o w o lo n ą  z d o s ta rc z a n ia  obo ie j  P ł c i  S Ł U Ż Ą ­
C Y C H  w k aż d y m  s to p n iu  e x y s tu ią c y c h ,  iak  d a w n ie j  
t a k  i t e r a z  o św ia d czam  się z do s ta rc z e n ie m  S ł u ż ą ­
c y c h ,  k tó ry c h  m o ż n a  z a p e w n ić  w m oim  K a n to r z e  
p r z y  u l i c y  P iw n e j  N r  108 e x y s tu ią c y m .

J a n  Illa iu lo w .

D O N I E S I E N I A  Z B I O R Ą  I N F O R M A C Y J N E G O

(D alsza  w ia d o m o ść  i  w s z e lk ie  o b ja ś n ie n ia  p o n i ż ­
s z y c h  d o n ie s ie ń  u d z ie la ią  s ię  w  L o k a lu  J h o r a  n a  
K raków - P r z e d m ie ś c ia  N r  377 p r z e c iw  1 ocz y .)

(17 3 1 )  K to b y  m ia ł  W I O S K Ę  c z y s tą ,  a  choćby  
n a w e t  o b c ią ż o n ą  d ł u g ie m  d la  T o w a rz y s tw a  K r e d y ­
t o w e g o  do o d d a n ia  w zas taw ,  r a c z y  n a d e s ła ć  rej  opis-
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( 1 7 3 9 )  K f T C Z TK  l e k k i  w f a s o u i e  k i s z k i  z a n g i e l -  
s k i e n i i  L a t a r n i a mi ,  z  tur t ami  bardzo  g u s t o w n e m i  
j e s£  e o s t a w i o n y  w  S k ł a d a c h  Bi orą  J nf or i n a cy j ne g o  
, ,a s p r z e d a ż  za ba rd z o  p o m i er ną  c en ę .

( 1 7 3 6 )  K L A C Z  k a s z t a n o w at a  z d ł v g i t n  o g o n e m  
j n ł o ń a ,  za c en ę  35  D u k a t ó w  do  z by c i a .

( 1 7 3 7 )  P i ę ć  > p ó ł  ł o k c i  S U K N A  g r a n a t o w e g o  
j e s t  do  z by c ia  ze  z n a c z n y m  r abat e m,

( 1 7 4 3 )  Os oba  w ś r e dn i m w i e k u  obe z nana  tak  z 
z a t r u d n i e n i a m i  G o s p o d a r s k i e m i  i ak  z  f a b r y k a m i .
Ż y c z y  s ię  u m i e ś c i ć  na R Z Ą D G l ę  P a ł a c u ,  1 L E N I -  
F O T E N T A .

( 7 3 3 )  T A F L I  do  p o d ł o g  p ó ł t r z e c i a  ć w i e r c i o w e  
d o  p o s a d z e k  są do  zb y c i a  za p o m i e r n ą  c e n ę ,  p r ó ­
b y  o g l ą d a ć  mo żn a  w  B i ór ze  J n f o r m ą c y j n e m,

( 1 7 3 5 )  K L A C K  a n g l i z o w a n a ,  f r o n t o w a ,  k a s z t a no ­
w a t a ,  lat  6 inai ąca,  o b j e ż d ż o n a  i do  o b r o t ó w  w o j ­
s k o w y c h  w e z w y c z a i o n a  i e s t  do  zbyc i a .  C e n i  s i ę  za  
ni a  65  D u k a t ó w .

( 1 7 1 7 )  U c z e ń  S z k ó ł  t u t e j s z y c h ,  ż y c z y ^ z a i a ć  się  
K O R R L P E T Y C J Ą  nau k  u c z n i o m  klas  n i ż s zyc h .

( 1 7 0 2 )  U r z ę d n i k  K a w a l e r  ż y c z y ł b y  p o d j ą ć  się  
z a r z ą d u  D o m e m  za St anc j ą  l i  t y l k o .

( 1 7 2 2 )  K t o b y  m i a ł  L I S T Y  Z A S  1 AW N E  do z b y -  
piat  z g ł o s i  s i ę  do  P i ó r a  . Inf ormacyj ne go ,

( 1 7 2 3 ) Os uby  p ł c i  Żeńskiej  u z d a t n i o n e  do Z A ­
R Z Ą D U  G O S P O D A R S T W E M ,  oraz  u m i e i ą c e  K R A -  
\VlECęZYZNĘ i ro b o t y  p ł c i  s we j  w ł a ś c i w e ,  opa  
t r z o n e  w  p i ę k n e  r e k o m e n d a c j e ,  ż y c z ą  s ię  u m i e ś c i ć  
p r z y  g os p o d a r s t w i e  t a k  m i e j s k i o m i a k o  t e ż  na ws i .

( 1 7 2 5 )  K O Ń  k a s z t a n o w a t y  a n g l i z o w a n y  w i e r z ­
c h o w y ,  i e s t  do  spr ze dani a;  a dr e s s o wa e  s ię  trzeba do  
W . W o ł o w s k i e g o  D o k t o r a  u l i ca  K rak; Prze d:  Nr  3 8 9 .

(172,6)  U s p o s o b i e n i  na R Z Ą D C Ó W  D ó b r ,  W Ó J ­
T Ó W  G m i n y  i P I S A R Z Y ,  z g ł a s z a i ą  sio o p o s a d y ,  
na w s i  o d p o w i e d n i e  im u s p o s o b i e n i u ,

- - / ( P o d p i s a n y  w d o m u  n a r o ż n y m  p r z y  u l i cy  D z i k i e j  
E l L  i N o w o l i p k i  p o d  N r  2 3 9 4  m i e s z k n i ą c y  t r u d n i  
s i e  z a k u p i e n i e m  K O N I  i K L A C Z  z d r o w y c h  dla  
W o j s k a  od lat 4ch  do  7 m i u  m a j ą c y c h ,  od 2,ch ł o k ­
c i  i cal i  13 mi ary  Warszavrski ej  t rzymai . acyeh,  ipa-
• _ t a k o w e  K o n i e  d o  s pr z e d a n i a ,  r aczą  s ię  z g ł o s i ć  
do  p o d p i s a n e g o  a p o d ł u g  u g o d y  na t ych mi a s t  z a p ł a ­
c o n e  z o s t a n ą . —  O n r  g o v *  B i e l s k i .

KLACZ,  rassoyya jciemno s zp a k o wa t a  A n g l i z o w a n a  
snaiaca lat  ó,  wy i e f cdz ona  iak na j l ep i e j ,  nie  W-kaia- 
o« *U ani  U i o p i ’ a o i  w y s t r z a ł ó w ,  i e s t  d o  s pr ze da n i a

w  S i e d l c a ch  na P o c z c i e ,  O p r ó c z  tej  K l a c z y  2 inne  
K O N I K  m ł o d e  a ng l i z o w nn e  są r ó w n i e ż  do  s p r z e d a ­
nie  za p o m i e r n ą  c e n ę .  Ż y c z ą c y  sobi e  n a b i c i a  t a ­
k o w y c h  w k a ż d y m  m o m e n c i e  na P o c z c i e  w S i e d l ca c h  
r z e c z o n e  k o n i e  w i d z i e ć  m o ż e  i tam o s t a te c z n y  d e ­
c yz j ą  w z g l ę d e m  c e n y  o t r z y ma .

" O s t r z e ż e n i e . —  W  dn i u  1 b.  tn. S ł u ż ą c y  n a z w i s k i e m  
A d a m  O b u c h o w s k i  w y p r o w a d z i ł  g w a ł t o w n i e  z dointt  
n a r o ż n e g o  p r z y  Ąie iach na N o w y m  S w i e c i c  Nr 10 7 5  
K L A C Z  w i ś n i o w o - g n i a d ą ,  l a t  p i ę ć  ma i ąoą ,  a n g l i -  
z ow nn ą .  ros ł ą ,  znak i  iej s ą :  p ę c i y a  na pr a we j  z a ­
dn i e j  n o d z e  b i a ł a ,  i s t r za ł k a  na c z o l e ,  K t o b y  o 
K l a c z y  tej p o s i a d a ł  w i a d o m o ś ć ,  n i e c h  r a c z y  dać  
znać  do  W ł a ś c i c i e l a  d o m u  r z e c z o n e g o  a 2 0 0  j Z ł o -  
t y c h  o db i e r z e  n a gr o d y .  Os tr ze ga  się i e d n a k  pos i a -  
d a i ą c e g o  ze  Kl a c z  ta z o s t a ł a  s k r a dz i o ną ,  ze  i e s t  
s t ar anni e  s zu k a n ą ,  i Se za d o s t r z e ż e n i e m  o de br aną  
b ę d z i ,  po d  Nrejt) t y m  mo^na w i d z i e ć  d w a  w i e r z ­
c h o w e  KO N I K do p r z e d a n i a . —  H a r a c z .

K t o b y  c h c i a ł  nab yć  1) K O C Z  z u p e ł n i e  d o b r y  
p r a w i e  n o w y ,  l e kk i  1 l e kk o  . niosący z d w o m a  YVa- 
f i z km i ,  2 )  d w i e  K L A C Z E  m i e r n e g o  w z r o s t u ,  p i ę ­
k n e ,  m ł o d e  i z d r o w e ,  3 )  dwa  C I I O M O N T A  P i l ­
s k i e  p r aw i e  n o w e ,  b a r dz o  p o r z ą d n e ,  c z y l i  r a z e m  
P ó i a z d  k o m p l e t n y  z  z a p r z ę g ą  t ak ą ż ,  za c en ę  s t a ł ą  
3 t o  D wa d z i e ś c i a  P i ę ć  C z e r w o n y c h  Z ł o ty ch '  w z l o ­
c i e  waśtnem H u l l e n d e rs k i ę w;  n i e c h  s ię  z g ł o s i  do  
S t a c h n i e w l c z a  fab ryk ant a  P o i a z d ó w  w d o m u  Lnua  
c z y l i  pod Nr  4 70  przy  u l i c y  Se nat ors k i e j  na p ; z« -  
pivy R e f o r m a t ó w  mi u s z ka i ąc e go .

K O N I A  g n i a d e g o  w i e r z c h o w e g o ,  a n g l e z o w a n e g o ,  
r o s ł e g o ,  lat  8 ma i ą ce g o ,  z  S i o d ł e m  u z y w a n e m  
r ob o t y  Ge ppa r t a  \ M u n s z t u k i e m .  W z y w a  s ię  przy?  
w ł a ś c i c i e l a  c u d z e j  w ł a s n o ś c i ,  na t eraz z  p o b y t u  n i e ­
w i a d o m e g o ,  aby t e g o ż  Koni,a n i e z w ł o c z n i e  o d e s ł a ł ,  
w p r z e c i w n y m  razie  w y ś l e d z o n y  i z m u s z o n y  do  ta-  
g o  z o s t an i e .  K o ń  ten be z  ł a d n e j  o d m i a n y  ł a t w y  
i e s t  do  p o z na n i a ,  po w y t a r t y m  z n a c z n i e  o g o n i e  
n o  tein z e  t r ą c i w s z y  go  w pr z e d n i e  n o g i ,  w y c i ą g a  
ie  na p r z ó d .  K t o b y  d a ł  o n i m w i a d o m o ś ć  do  Mur-  
grabieo.o I3?nku,  o t r z y m a  na g r o d ę .

P a r a °  K O N I  r o s ł y c h ,  k a r y c h ,  icd.en w o ś mi u  d»u~ 
g i w p i ę c i u  latach oba d w a  z d r o w e ,  s ą do  s p r z e d a ­
nia;  w i d z i e ć  ie mo ż n a  w Stajni  P a ł a c u  Ra c zy t Uk i f h  
p r z y  u l i cy  D ł u g i e j ,  w ł a ś c i c i e l  mi e s z k a  ńa l m  p i ę i r z * .

T E A T R .  R O Z M A I T O Ś C I .  D z i ś  N U z g o r f r  D*-  
mo-we,  P a n n a  P u ł k o w n i k ,  S o w y  *


